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KURYER LITEWSKI
w W i l n i e w  P o n ie d z ia łe k  dnia21 1 8 2 2

K arniejew a, prośby, Naym iłosciw iey uw aln iam y 
20 dla starości i słabości zd ro w ia ,  Zupełnie od 
służby, obracając dlań, przez w zgląd na 551e tm ą  
służbę gorliwą “i chwalebną, w  pensyą stołowych 
pieniędzy z u rzędu  K u ra to ra  , t r z y  tysiące szesć- 
set rubli na rok, prócz pobieraney już przez niego 
pensyi po 6 t .  rubli na  rok. Na mieysce jego K u 
ra to rem  Charkowskiego w ydzia łu  edukacyynego 
rozkazujemy bydź prezydentow i K o m ite tu  dla o- 

u ryaauy , patrzenia woysk suknem, Rzeczywistem u R ad cy
Naczelniku d yw izyynym  t ^ . e / d y w i z yr  Jeiierał Stanu K aimiejewem u  k tó rem u  ^ d o p e ł n i e n i e  sto^ 
M ajor P alicyn  iszy. Dowódzca agiey b rygady  l o v y y c h  p i e n i ę d z y ,  do u rz  f0 r0k abv sie
iszey  dywizyi grenadyerów Jenerał Major 1 a n -  czonych, w y p ł a c a ć  po 2 o mievscu p re -
h r a t j j y  s z /  m a s.e uważać po arm ii. . r fo iy l  tak i  dochod, ;aki o n p o f o « a l „ a  nneyscu p re

C e s a r z  J e g o m o ś ć , odwiedzając Nayłaskifwiey, zydenta  w  pom iem onym  .
dnia 26 lipca, port kronsz tadzki i sto jącą w  m m  Starszem u sekre tarzow i K u r a t o r a ^ ^ ^  ^
eskadre, znalazłszy we w szystkiem  porządek 1 czy- skiego w ydzia łu  edukacyy g y  . j
stość, oświadcza za to  M onarsze Swe zadowolenie w ysockiem u, w  nagrodę | 0J
G łów nem u D ow ódzry pomienionego po rtu , w ice- i p racy  podjętey w ty m  o o , dn
adm irałow i M olierow i im u ,  i dowodzącemu eskadrą  w iey  naznaczono w ypłacać corocznie pensy i 
'W ic e a d m ira ło w i  K ranow i ; a dla niższych "rang żyw otm ey po i d o o  r u b l i , p rócz  pobieraney p iacy

W  1 A D O MO S C I  R R i l O W l .

St. Petersburg , dnia  9 sierpnia.

(z Buskiego Inw alida)  _ .
P rzez  rozkaz dzienny z dnia 2 sierpnia, lJo- 

W ó d z c a  i-giey b rygady iszey dywiZyi ułanskiey 
Jen e ra ł  Major X iążę  Łopuchin  , naznaczony Do- 
w ódzcą iszey brygady teyże d y w iz y i , a  na jego 
mieysce Dowódzbą 2giey brygady, zostający p rzy

gwardyyskiego, ekw ipażu i  innych  , k tó rzy  byli 
Wtedy na s ta tkach  żaglowych i w łosiowych, ró w 
nież i dla tych, k tórzy  się zrfaydowali na okrę tach  
R e tw iza n ie  i L ip sku , na fregacie KreyserZe 1 na  
szalupie Ł udodze , Naymiłościwiey przeznacza  po 
rub lu  na  każdego.

do ebowiązkow jego przyw iązaney .

S a n kt P etersburg , d n ia  11 sierpnia.
(z R uskiego  Inw alida)

R adcy  kollegialni d y re k to r  kassy zachow aw 
c a   ......b „. . czey oddziału pożyczkowego R ady  Opiekuńczey

R zeczyw is ty  radca  stanu, Kowalew, m iano- sanktpetersbursk iey  M arek  Jakubow ski, U rzęd n ik
1 n  1 . i  • ■ ___ 1 ’ ___  1  ____________' 1 1 1 ______ J .  -  1T M  r l  r\ n ł n T o n l . łWany Cyw ilnym  G ubernatorem  kijowrskim.

W  Nayw yższym  Ukazie do Rządzącego Se
n a tu  z dnia a t. m. wyrażono: ,, Po tw ierdziw szy
rozporządzenia  dla dalszych postępow Rekodziel- 
n i  A laxandrowskiey, zgodnie z w olą  N a y e k o c h a n - 
s z e y  M a t k i  N a s z e y  N a y j a ś n i e y s z e y  C e s a r z o w e y  
J e y m o ś c i  M a r y i  F e d e r o w n y  , Rozkazujemy : u- 
cznióm, k tó rzy  w ybędą  p rzy  robotach  rzem ieśln i
czych  w  tey  rękodziefni , po dóyści zupełności 
la t ,  jeszcze lat sześć, dozwolić nneć praw o w ch o 
dzenia do służby skarbowey, jeżeliby sobie życzy li , t 
n ie  prosząc osobnego na  to  dozw olenia , prócz u- 
Wolnienia od tow arzystw a, jeżeliby w ted y  do  ja
kiegokolwiek stanu byli oni zapisanymi.

S a n kt-P e ters lu r g , dn ia  10 sierpnia.
(z R uskiego  In w a lid a ) t

P rzez  rozkaz dzienny z dnia 5 sierpnia , li
czący  się w a rm ii  Jene ra ł  M a jo r ,  R atkow , na _ _ - . - „
znaczony Dowódzca leibgw ardyi Garnizonow ego dry tu  goniec z w aznem i w iadom ościam i, nadeszła
kom “  '  b rygądnym  Naczelnikiem g w ardyysk ich  tam  także przez  B ukarest poczta ze Stam bułu .

parny  inwalidów. M iędzy innem i były  lis ty  od in te rn u n cy u sza  au-

do szczególnych poleceń w Kommissyi do ułożenia 
praw , Bazyli A nastasew icz , m ianow ani R adcam i 
Stanu; Racica ty tu la rn y ,  R adca Izb y  Skarbow ey 
’W ileńsk iey  Bazyli K o tko w sk i, m ianow any  Asse- 
sorem kollegialnym, w szyscy ze s ta rszeństw em  od 
czasu wysłużenia lat zakreślonych w rangach  p o 
przedzających.

A U S T  B. Y A.

(z Gaz. (F arsz.) (P iedeń, d n ia  i 5 sierpn ia . 
Udający się do W e ro n y  dyplom atycy  zamówili już 
tam  d l a  siebie mieszkania, a poseł Rossyski w y s ła ł  
p e w n e g o  urzędnika, aby, najął mieszkanie dla N. 
C e s a r z a  Jm ci A lexa n d ra  , m in is tró w  i dw oru  jego.

Od brzegów D una ju  d. 4 sierpnia . Zdaje się 
(pisze gazeta norym berska), iż W sc h ó d  i Zachód za
trudnia ją  te raz  zarów no gab ine ty  europeyskie. W  
tym że czasie, k iedy do W ie d n ia  p rz y b y ł  z M a -

„ inwalidów, 
n r ê n /e  rozkaz dzienny, J e g o  C e s a r s k a  
M o s c  oświadcza Swoje zadowolenie B rygadneinu  
Dow odzcy oddzielnego korpusu osad w oyskow ych 
Jene ra ł  Majorowi bzkurynow i, z.a piękny stan  woy sk 
jem u p o w ie rzo n y ch , znaleziony "w. czasie ich 
przeglądu prz e z Głównego Naczelnika osad w oy
skowych, Jenerała a r ty l le ry i  Hrahiego Arakczejew a.

Przez Ukaz J e g o  C e s a r s k i e y  Mości z dnia 
24 lip ’ ”

stryackiego, k tó re  m uszą bydź ty m  większey w a 
gi, iż w  kancellary i  nadw orney ,  naygłębszą o n iey  
zachowmją tajemnicę.

T r y e s t ,  d n ia  26 lipca. W  giełdzie tu tey szey  
ogłoszono rozkaz rad y  nad w o rn ey  wojenney pod 
d. 20 z. m. do dowódcy oddziału f lo ty  au s try ack jey  
w Lew ancie , aby wspólnie z dowódcam i okrę tow  
w oiennych angielskich i francuzkich  , zasłaniał

tanc i,  A i ą ż ę  Szczerbatow  is zy  , Dep.
B enkendorf, naznaczeni do zasiadania w tym że K o 
m itecie .

W  N ayw yższym  Ukazie w y d an y m  do R z ą 
dzącego Senatu d. 20 z. m. w yrażono: „ P r z y c h y 
lając się do podaney N żai od. K u ra to ra  C h ark o w 
skiego w ydz ia łu  edukacyynego , R ad cy  Taynego

 znany 1 u , „
brzegi pańs tw a  ottomańskiego za będące w s tanie 
zamknięcia, i k i lk i  okrę tow  kupieckich au s lry ac-  
k ich  zabrali. Połączone eskadry  mają się także 
s ta rać  o oddanie okrę tow , k tó re  powstańcy sch w y . 
tali. (O k rę ty  te, dodaje gazeta h a m b u rs k a , juz. 
oddano przez uszanowanie dla A uitryi.)



P R D S S I .
(z Gaz. W arsz .)  Berlin, dnia  20 sierpnia. 

Niedawno przejeżdżał tędy goniec rossyyski w y 
słany z Petersburga  do Londynu.

Z rozkazu M onarchy naszego wybierają te- 
zaz rekrutów dla uzupełnienia odwodu woyska; 
przysięgę atoli wykonają wchodząc do rzeczywi* 
stey  służby. Rekruci tacy nazywają się pięciole
tn im i rezerwistam i w ojskow ym i* i cw iczą się przy 
rozm aitych sztabach inilicyi prowincyonalney. 
"W zw yczaynych przypadkach zostają pod juryz- 
dykcyą dotychczasowych w łaściw ych sąriow c y 
w ilnych  i kryminalnych, i za ucieczkę tylko pod
legają sądom woyskowym .

N i e m c y .
(z Gaz. W arsz.)  Od brzegów M enu , dnia  12 

sierpnia  N . W ielk i X iążę Rossyyski M ichał  przy
by ł do Sztu ttgardu.

Izba deputowanych badeńskich zniosła cechy* 
a zwiei-zchność nad rzemieślnikam i oddała w łaści- 
w e y  radzie pod dozorem rządu. Pierwsza izba 
ukończyła obrady swoje względem projektu do pra
w a  o odpowiedzialności m inistrów i Znakomit
szych urzędników krajowych. Przedmiotem jego 
jest, przyw iedzenie do skutku § 67 konstytucyi.

W ypadki w  H iszpanii na początku lipca 
(pisze gazeta hamburska) sprawiły rozmaite w ra
żenia na umyśle zagranicznych posłow i ministrów  
w  M adrycie .  Słychać, iż poseł pewnego mocar
stw a  zapew nił, iż dsiór jego bynaym niey do tych  
rozruchów  nie należał. M inistrow ie angielscy sądzą, 
iż  m ocarstwo to nie przedsięweźm ie żadnego kro
ku przeciw  Hiszpanii bez porozumienia się z inne- 
jn i m ocarstwam i europeyskiem i, przyznają oraz, 
iż  wypadki mogą taki w ziąć obrót, iż wdanie się 
będzie koniecznie potrzebnem. W ażne zdarzenia 
d. 7 i 8 lipca przyw iodły na pamięć środki, których  
daw niey użyló dla utrzymania spokoyności vte W ło 
szech.

Czytam y w  jedney Z gazet nadreńskicłi, iż 
roku 1168 takzarodziły  winogrona* iż ptZy budo
waniu domow, do wapna zamiast wody, wlewano 
w ino.

D rezno, dn ia  7 sierpnia. Dnia 6 b. m. o go
dzinie n t e y  w  nocy przejeżdżał tedy Król Jmć 
Pruski pod nazwiskiem  Hrabiego Huppin  udając 
się  do Teplitz.

N. Cesarz Alexander (pisze gazeta berlińska) 
w yjechaw szy dnia 27 b. m. z P etersbu rga , u d a  
s ię  (jak słychać) przez B erlin , Drezno, Pragę- 
L i n z , tnspruch  i Tegernsee do W erony. W  
Inspruku  ma się zjechać z N . Cesarzem a u s t r y a c -  
kim , a w  Tegernsee  z Królem bawarskim. Kon
gres potrwa do marca roku przyszłego.

A rcy-X iążę Franciszek Karol  (syn N . Cesa
rza austryackiego) przybył d. 5 b. m. do PilniCi 

F rankfor t , dnia  g sierpnia. Bohaterskie dzie
ła  greków pow iększyły zapał za ich sprawę. VVie- 
lu  kupców tuteyszych nąleży do przedsięwzięciu  
pew nego domu handlowego w  M a rsy l i i  Jeden ku
p iec w ziął 60 akcyy po 1000 fr. Pod koniec ze
szłego miesiąca przejeżdżało tędy dwóch św iatłych  
i  b iegłych w  polityce ludzi do P a r y ż a  i M arsylii .  
Celem ich podróży ma bydź, posłanie grekom szcze- 
gólniey broni i potrzeb wojennych, których z u- 
pragnieniem  oczekują.

A n g l i a .
Londyn , dnia  g sierpnia.

( z G a ze ty  W arszaw sk iey  )
Jutro wsiądzie Król nasz na okręt w  Green

wich  i  popłynie do Szkocyi.
Obrady parlamentu zostały odroczone do 8 

października. f /
D n ia  i 3. Cała stolica tu teysza jest pogrą

żona w  smutku z powodu nagłey śm ierci margra
biego Londonderry  (L orda Castlereagh).; W czo -  
ra w ieczorem  odebran* przez sztafetę wiadomość, 
iż  umarł na pedogrę, która doszła do żołądka. Po
w szechnie sądzą, iż ciało jego nie mogło znieść 
ogromu i ważności prac um ysłow ych i natężeń; 
Od kilku już tygodni okazywał nadzwyczayną po- 
sępność, którą n ayw ięcey d. g b. m., gdy Króla

zegnał, przyjaciele jego postrzegali. Tegoż dn'1 
wieczorem , sprowadzony lekarz domowy, Bankht' 
ad, zastał go W_mocney gorączce z boleru glow)) 
i kazał mu stawić bańki. Sprawiło to ulgę i mar
grabia wkrótce wyjechał z małżonką swoią do 
North-Cray.  Tam nazajutrz rano odwiedził f,° 
lekarz, i znalazł zdrow szym ; nie pozwolił mu Je
dnak wstawać z łóżka. Dnia n  b. tn. okazały si? 
znaki pomieszania zm ysłów. W yniesiono z poko
ju wszystko, czemby chory mógł sobie zaszkodzić 
Nazajutrz o godzinie 7mey zrana, przyszedł służą
cy do lekarza Bankhead  i oświadczył, iż margra
bia chce z nim mówić. Udał się zaraz lekarż 
do garderoby, gdzie zastał Margrabiego który 
w yrzekłszy parę słów do n ieg o , padł natych
miast umarły na ręce lekarza, ten zaś jakoby miał 
postrzedz iż sobie scyzorykiem  żyłę pulsową 'tf 
szyi przerżnął. Skonał Margrabia bez konwu|pyy 
i  bolow. Scyzoryk znaydował się w pugilaresie, 
a służący o nim nie w iedzieli, lub zapomnieli.

W ypadek ten spraw ił' mocne wrażenie rt* 
umyśle Urzędrlikow wydziału interessow zagra
nicznych. D w ay m inistrowie gabinetowi, l ir a  hi® 
Liverpool i kanclerz, bawiący w poblizkioh dobrach 
swoich, przybyli natychm iast do stolicy. X ią^  
W ellington ,Hrabia Harrowby  i Lord M aryborough  
Udali się do stałego lądu , a inni m inistrow ie to
warzyszą królowi w podróży do Szkocyi. Podług 
gazet tuteyszych, następcą nieszczęśliwego Mar
grabiego ma bydź Pan C ann in g ,  albo Pan Peel  
lub 1 an Karol ó tu a r t , poseł nasz przy dworze 
francuzkim, albo też Lord Grenville.

W czora rano lekarz Bankhead  doniosł H ra
biemu Liverpool, o szczegółach śmierci M argra
biego Londonderry.  Posłano gońców do Króla Jmci 
i w szystkich nieobecnych w stolicy ministrów.

H i s z p a n i i  a .
Dostrzegacz auslryacki i  dnia 17 sierp;11,f 

zawiera z Hiszpanii, co następuje!
„ Naynowsze wiadomości z M a d ry tu , jak'0'11 

nam gazety paryzkie udzielają, dochodzą do dnia 
2 8  lipca. U w ięzienia i proskrypeye zdawały się 
w  tey  sto licy  należeć do porządku dziennego , a 
jednakże pavtya exaltow anych, która dziś śm ie le / 
jak kiedykolwiek głow ę podnosi, nie mogła się je
szcze uspokoić. Nieustająca deputacya korlezó"'- 
podała K rólow i przełożenie, w którem w ystaw 11' 
je Królowi Jmoi potrzebę oddalenia jeszcze ze 
służby swojey mnóztwa osób- M inister interessóW 
zagranicznych, D. Alartinez de la Bosa doprasza 
się ciągle o uwolnienie ocl obowiązku; minister spra
wiedliwości P. Gareli, stosownie do życzenia s we
go, otrzym ał uwolnienie. P. Calatrava  mianowa
ny na urząd ministra spraw w ew nętw n ych , zara
nia się ciągle od przyjęcia tego urzędu , a n ó w /  
minister woyny, jenerał Lopez Bannós , jeszcze nie 
przybył. Oczękują go co chwila, a party* ieg°  
(był on jak wiadomo jednym z głów nych spraw
ców rewoluoyi w 1 8 2 0 ) spodziewa się, że on, sto 
sownie do ułożonego niedawno na placu konstytu- 
cyynym  przeż m ilicyą przełożenia, podeymie 
się ułożenia nowego „ szczególniey liberalnego1* 
m inisteryum , i przyłoży się do niezwłocznego zw o
łania n a d zw ycza jn eg o  zgrontadzeiiia Kórtezńw. 
Exaltowarii w-ymieniają Pana Pando, jako ministra 
interessow  zagranicznych, Pana Gasco (byłego de
putowanego) jako ministra sprawiedliwości, a Pana 
E g u ia , dyrektora dochodów jako ministra skarbu.**

„ W yrokiem  królewskim z d. 23 lipca, część 
kraju składająca siódmą dyw iźyą w oyskow ą (prf- 
w in eye Barcelona , Gerona , Lerida  i Tarragona) 
ogłoszoną jest w stanie wojennym, i ma tćm sa- 
mćm bydź osadzoną woyskićm  działającem. Dó* 
w odzącym  jenerałem tego Woyska* jak w yr*' 
żono w pomienionym wyroku, z powodu „zn®' 
jomości swoich w  sztuce wojenney i g o r l iw e g o p r z f '  
w iązan ia  do spraw y k o n s ty tu c y jn e j“ mianowany 
jest znajomy marszałek obozowy D. Francesco E sp of 
i M in a , z nadaniem mu nadzwyczaynego pełno
m ocnictwa. Środek ten okazuje nay lep iey , j#alC 
w pomienionych prowincyach powstanie przeciw^ 
obecnemu system atow i znaozney nabrało wag1 > * 
jak bezzasadne byd#** muszą tylekreó ponaw180^



twierdzenia o zupełriem rozbiciu i zniszczeniu kor* 
pusów rojałistowskich w tychże prowincyach. 
Atoli i vv prowincyach baskiVskicli (Guipuzcoa, 
Alava  i Biskaja) i w Nawarrze opór przeciw wy- 
zey porajenionemu systematowi nabiera' coraz w ię
kszej mody. Większa część portów między San  
Sebastian i Bilbao, a mianowicie Bsrrheo i Lequeitio  
są w ręku rojalistów, między których naczelrti- 

am* w tych okolicach; jako celnieyszego wymię- 
711 ‘1 ■ ‘Ł byłego naczelnika gierillów, imieniem Ca- 
■a/as. Znajomy też pleban M erino, jak twierdzi 

gazeta Const it utionel, miał się znowu ukazać ze 
znaczną liczbą ludu pomiędzy Burgos i Aranda  
(de Dueró). Miasto Orihuela (wMurcyi) powstało 
znpelnie przeciw konstytucyi. Podług listów z A li-  
cantu  pod d. 20, woyska znaydujące się w  teypro -  
Wincyi otrzymały rozkaz iśdź ku Orihuela .11

Daley czytamy w tymże Dostrzegaczu au- 
Stryackim  z d  18 .sierpnia:

„ Gazette de France donosi z Madrytu pod. 28 
lipca: „ Knmmissya nieustająca wskazała tedy
Królowi Jmci, na jego żądanie; osoby, które ma o"d 
siebie oddalić, a term są Pati-yarcha, W . Koniuszy 
i inni urzędnicy dworuj ale dotąd żaden jeszcze 
meoddalony. Nikt też nie chce bydź ministrem, 
a łiiszpamja jest jakby bez rządu. P. Calatrava  nie 
przyjął swojey normnaeyi; rozumieją o jenerale Lo- 
pez-bannos , który ma przy bydź d. 28 wieczorem, 
ze przyymie ministeryiim wojenne. Jenerał Eiió  
protestował się przeciwko kompetencyi trybunału, 
k tóry  go ma sądzić.“ -

Podług teyże gazety de France  w Barcello- 
m e  d. 27 hpca było wielkie zamieszanie; wiele o- 
sob zabierało się do ucieczki. Junta zdrowia o- 
swiadczyła znowu (mylnie jak w roku przeszłym), 
ze osoby w lazarecie umieszczone nie okazuja ża
dnego śladu zółtey gorączki. L isty z Perpignan  
pod 28 hpca (w gazetach paryzkich pod 7 t. m ) 
potwierdzają, niestetyl wiadomość o nowem uka^ 
żaniu się żóltey gorączki w Barcellonie, (jednakże 
dotknęła ona tylko trzy  osoby, które natychmiast 
z potrzebną osiróżnością do łazaretit przeniesiono. 
Intendencya zdrowia w Pćrpignan , łącznie z do
wodzącym W departamencie jenerałem, przedsię
wzięła wszelkie potrzebne środki dla jak nayści- 
Meyszegó przecięcia kommunikacyi z Kataloniia 
tak  od strony lądii jako i morza

„ 0  działaniach jenerała Quesada donoszą 2a- 
zety paryzlue z d. 7 b. m :“ Dnia 18 lipca z n a j 
dował się jenerał Qaesada z oddziałem swoim w 
Roncevaux. Konstytticyoiiiści posunęli sie byli n i  
przód dla uderzeina na Quesadq, ale po hadJr za
c ię te j  walce odparć, zostali do Linzauin . S trata 
konstytucyomstow wynosi 3o zabitych, między 
którym i jeden oficer, 45 ranionych i 3 jeńców. 
Mnoztwo zbiegłych przyszło bez brorti do Fam pe- 
luny. Kojalisci mieli tylko 4 zabitych i 8 ran 

ie  1. Nawarczykowie, którzy z naywiększą skwa- 
w °scią spieszą, pód chorągwie woyska Wiary*

ścia° * Zn°S/^  <l udy Wo)eilne z odwagą i stało- 
ą starych wojowników. Pokonywają oni nav-

Z H  n usŁraszoną ocl- 
^  Z fW s i e  -ćani od, dar iia dali tyle przykła- 
V ' a  z Pampę luny a u Ł  Z
rów ny zamek b  ati '/ l a “ korzyć na w a
do nayzaciętszcgo oooru n 8* Prz Y6oŁ°vvana jest 
da  zajął stanowisko pod wioska Sh ,eherał Quesa~

Gazeta W a rsza u n k T ?! Y rrainzain ."  
l  M adrytu  pod 28 lipca- KróT^ innemi
wio p i , ,  sierpień » > '«  żaba-
żbroyno bandy' * *  *<**
niebezpieczne™. ^  ^  mieysce to

,, Uwięziono w Leganos wa,- 1 , ■
.  f r t e  W400V, ń o t a r y u L  p e S l o

.80,000 franków w z lo c ie  do rozdani* ^  
osad, a fc fon , z 5g„ b a t a l i b n ™ ™ ') ' ! ^ 0™ ? '1? ?  
tylko 8,000, resztę zaś, to jest f  ? r .Rozdał
przy  nim. Oświadczenia jego wnlał ’ z,ialczlono 
le znakomitych osob. g Wi)U-tac mog l  wie-

„ Donoszą z Siguenza, i i  bezprawia noneł- 
hione przez woysko konstv tucw n  1 a P°Pe. tło m i a s t a  1 i UII^ y  tucyyne przy weysciu
h  b S y  ^  vyszelkle wyobrażenie, i m a li  bydz tak okropne, ze nawet gazety me śmiały

ich opisać. Miasto zamieniło się w gruzy. W s z y 
stko zrabowano i zniszczono.

„ W  skutku ostatnich wypadków wszystkie 
milicye W Hiśzpanii są czynne.-*

T  u r c Y A.
(z Gaz. W a rsz)  Stambuły dnia  20 lipcai 

Porta usiłuje zgromadzić liczną potęgę w Mace
donii, i tym końcem posyła tam  woyska z Bulga- 
ryi. Inne korpusy nad D unajtn i odbiorą zapewne 
rozkaz udania się do Macedonii.

Ud granic tureckich 00 lipca. Pan N egri, 
sekretarz stanu i minister interessow zagranicz
nych tymczasowego rządu greckiego, wydał d. 16 
maja Okólnik do ajentów obcych mocarstw , k tórzy 
się znaydują w  podległych temu rządowi p /o u m -  
cyach. Donosi im o ustanowieniu iyn,czasowego 
rządu, i oświadcza, iz zasadą postępow ania jego 
będą środki,  ̂ zmierzające do utizymania dobrey 
harmonii, i że interes cudzoziemców dozna zaw
sze tey samey troskliwości, co krajowców. „Uda- 
waycie się VVPanowie (Wyraża) do ministeryurn 
mego, ilekroć wypadnie czynić |akie przełożenia 
frządowi naszemu. Dołączam kopiią organicznego 
prawa , które zgromadzenie konsty tucyyne w E p i-  
dauros ogłosiło.4*

Tymczasowy grecki minister W'óyny, Rotellis  
wydał d. 24 maja odezwę do walecznych dowód
ców i Żołnierzy wschodnich prowinoyy greckich, 
zacbęfcająć ich do obrony oyc/yzny. ' lak  k o ń c zy :  
„ Nie zapominaycie powinności waszych i w yko- 
haney przysięgi; Nie zapominaycie dzieci, żon i  
braci waszych. Pamiętaycie, iż oddacie ich pod  
mordercze żelazo mściwego nieprzyjaciela, jeśli ich 
waszem męztwem, wspólnem działaniem i posłu
szeństwem nie oswobodzicie.“

Ciągnienie woyska tureckiego do Macedonii 
zdaje się potwierdzać. Woysko to przybywa czę
ścią z Kornelii, a częścią z Bułgarii. Spodziewa
ją się przybycia kilku tysięcy ludzi z obozu pod 
N issą , a 5oOo z korpusu pod Sophia. W oysko 
przybywające Z Kornelii, stanęło już prawie na 
gianifcy Macedonii i składa się z Azyatow.

Uasża turecki w Bukarescie odebrał rozkaz 
opuszczenia wraz z  woyskb m swoiem W ołoszczy
zny; ta  tylko zachodzi jirzeszkoda, iż Basza musi 
wprzód zapłacie woysku óoo.ooo plastrów zaległe
go żołdu; Dla tego zdaje się, iż dopóki kray ten  
nie złozy wspommoney summy, woysko tureckift 
nie wyyuz-ie z niego. Po odebraniu firmanu Suł
tana, przestał Basza mieszać się do interessow 
cywilnych, 1 władza Jego  rozciąga się tylko do 
woyska. A resztą woysko nie okazuje wiele chęci 
do ustąpienia, bo się domyśla, iż musi walcz viS 
z powstańcami w Motei. J

Część floty greekiey uwdża flotę turecka 
którey strata  wynosi blizko trzeciey części całko 
witcy potęgi morskiey rachując i te okręty, które 
przy spaleniu tak  dalece uszkodzone zostały i i  
nie  mogą bydz użyte do połowy miesiąca lipca. 
N ie  zdobył, jeszcze Grecy wyspy Ucio, ale tezP na 
caley tey spmtoszoney wyspie jest tylko jedna 
twierdza turecka. Reszta turkow udała się do 
Azyi mmeyszey. ^

Słychać, iż eskadra grecka uderzyła1 w  nocv 
z dnia i 4 na 15 hpca na flotę tu r e c k ą ,  i mocno 
ją uszkodziła racami palnemi. Kilka okrętow tu  
reckich miało bydź na powietrze wysadzonych- lec i 
szczegóły o tym wypadku jeszcze nie nadeszły 
Dywan powtórnie oliarował Grekom przez obceeo

przyjęh?WieSZenie b r°ni’ CZC6° S « c y  nie
1 -i, Koryncie  biją pieniądze greckie ze zna- 
kićm krzyza 1 napisem: IV  Chrystusie zwycieztwo. 
Pwierdze Coron, M odon i Patras  rozpoczęły ukła
dy w’zględem poddania się grekom.**

dJostrzegacz Austryacki, zawiera następują
ce wiadomości z Konstantynopola pod u5 li'pca: 

„Przedsięwzięte niedawno środki do p rzy 
wrócenia karności i porządku w,korpusach jan
czarskich, wykonywane są nie tylko z naywię
kszą ścisłością, ale nawet Coraz się dopełniają i 
nabierają większey mocy. W .  Sułtan rozkazał, 
żeby liczba zaymujących koszary janczarów nie

i1)



przewyższała 4o,ooo lu d z i ; żeby w oyska innego 
rodzaju broni, jako to: to p d ż y c h , bom bardyerow , 
feostandżych i t d, zdjęły znaki rozm aitych  izb jan
czarskich, i używ ały ty lko  num erów  ort  w łaśc iw ych 
sobie korpusów; żeby na  przyszłość znaki o r t  by
ły  ty lko  przed koszarami i obw ach tam i,  a nie 
p rzed  innenii domami, k tó re  ty m  sposobem niepo- 
zw dloney p ro tekcy i używ ały; żeby publiczne ry n 
ki, gdzie się daw niey  podczas zaburzeń nayw ię- 
ksze działy bezprawia, strzeżone były odtąd w y- 
łaoznie przez tę  o r lę  do k tó rey  aga janczarów 
należy. Janczarowie, k tó rzy  ze w szystk ich  tych  
p rzep isó w , oraz z niezwłocznego karan ia  pizes ty
pujących, w yraźnie  postrzegli, ze tego razu  rząd  
zaja't sie dzielnie przywróceniem  ich do daw m ey- 
szych  karbów  p o rz ą d k u , poddali się z c ichą po* 
k o r a ;  a skutki tych  p ierw iastkow ych  re to rm  fta- 
ły  się uczuć bardzo dobroczynnie dla wszystkich 
m ieszkańców  .Konstantynopola,

„F lo ta  tu recka, połączyw szy się z nadesłanemi 
Sobie z tąd  posiłkami, opuściła w  ty c h  d n j ^ h  stano- 
w isko pod Tenedos. M as ięu d ad z .n ap rzó d d o  P at. as 
d la  zabrania nowo mianowanego W  lelku go A dnnra  
i i *  K ara  M ehm ed B a szy . W iadom ość o śmierci 
tego Baszy była p ło n n a ;  owszem miał on znow u 
czyn ić  bardzo pomyślne wycieczki przeoiw  kor 
pusow i powstańców, oblegającemu Patras od stro 
L  ladowey. Ezipsko-algierska flota w idzianą by- 
i Y d l ^ n S a  na° wodach pod. Samos. Pogłoski o 
ładow aniach  tey  f lo ty  n a  rożnych wyspach Ar 
chipelaeu, nie po tw ierdz iły  s i ę p r ó c z  za trzym a-

S u d a  na lad wysadziła, a k tó rzy  się zaraz z, puw 
3 tańcam i w  b itw ę wdali, zdaje się, ze niczego ę
ce y  nie przedsięwzięła _ .„Ai/iła „reża

y  „Miesiąc czerw iec  t. r. był do tąd!d la  oręża
tu reck ieg o  nayniepom yslrneyszą ■ N apoli
s. powstańcami: w arow ne zam ki o— j n v m »e nta- 
d i R o m a n ia  kap itu low ały  p raw ie  w  1̂ “ ** 
sie. Kapitulacy a pierwszego z n ich za w a . J  /os
d  22 lioca. Podług p rzyjętych  w niey>vaiunko w,
yar°wnicrne było zupełnie wolne w yyscie  dla za 
ł o S ; jednakie m iała  bydź zaraz potem 
t o a n a .— Coron, M odon  i P atras  blokowane b \  ły  
■ciągle przez powstańców . K a ra  M ehm ed Ba* > 
now om ianow any  W .  A d m ira ł ,  
d o tąd  vv P atras  z w ielką  dzie lnośc ią ,  a n  I 
S  cofnii*nie Si ,  „ao ze lm k ,  p o w « a n c o »  , M  
iokotroniego  do G astum  (na południe i  atras),

rnano wiadomość o » , j r ~ w . « c h  
ra sk ie ra  C hurszyda  B a szy . R o( u^ e ^ f / nione 
n ie jak i ,  że go za trzy m y w ały  d y w e rs je  czym  
w  Albanii przez Suliotów i korpusy  P ^ staA „ r .  
g reck ich  ; atoli m aczey  się rzecz  okazała. * 
s zy d  Basza  po ruczył prowadzenie W°yn y ^  
Lanii Baszy A r ty , k tó ry  w  6ooo ludzg okoł p 
ło w y  miesiąca l ipca ,  u d erzy ł  na powstańców, 
anaczne  nad nimi miał odnieść zw ycięs tw a, 
jednakże dokladnieyszycli szczegółów 
m a m y  W  ty m  przeciągu czasu Char s z y d  B asza

ełównfim woyskiem  w  4o,aoo ludzi (podług 
' J & 7 o n i . . i « * m a  U « « o » .  h cam ey sK ) m U
* V  .  U : „ r .K T . 7 . i t u n i  . odzie ooWStancy

osaazit potem  Lw aayą  i o m o n ę , a r - f f  
źnieyszych listów, Te by i J ż e n y z n o w u z a j ą . P e  
w  na zaś jest, że w e w szystk ich  ty c h  okolicach, 
pod  koniec l i p c a , w ielk ie  zamieszanie panowało.

„P rzec iw  w oysku  t a k ie m u , jakie m a L n u i-  
ezrd  B a s z a ,  nie mogą w praw dzie  pow stańcy  ro- 
w n eco  p o s ta w ić ; jednakże siła ich byłaby  zawsze 
d o s v ć  znaczną, do daw anią zaciętego oporu p rzy  
.an a le  k tó rym  ożywieni b y d ź  m a j ą ,  g d y b y  nieporo
zum ienia  pomiędzy ich dowodzcami m e prze 
szkadzały  ze w szystk ich  s t ro n  ich przedsięwzię-

tsW <̂T,n d ru ko w a ć ' F- N- G olański C zl.K nm  C en t. —  <*> W iln ie

ciom. N ayzdatnieyszynii ich  dwodcam t są prcści 
żołnierze, k tó rzy  nie chcą słuchać w niczem prze- 
pisow oświeceńszych, albo całkiem nieznajaoych 
sztuki wojenney rządzców  politycznych. Odys- 
seusz, k tó ry  dla poetycznego imienia swego stał 
się tak  głośnym w Europie, nie był jak v i ad orno 
niczem innem  ty lko  prostym  m ainetskim  ra b u 
siem, k tó rem u  Ali Basza, używając go do nayzu- 
chwalszych i n ay k rw aw szy ch  przedsięw zięć , pe
w n y  rodzay znaczenia nadał. O dysseusza  tego, 
k tó rv  początkowie powstańcom  rzeczyw iste  p rzy
sługi” poczynił, zdaje s i ę , że te raz  spotkał koniec 
godny daw nieyszych jego postępków. Polityczna 
Junta , k tó ra  siebie Senatem greckim  mianuje, po
siała m u  dwóch w yćw iczonych  w obcey służbie 
oficerów , k tó rzy  znajomością i doświadczeniem 
swoim mieli go wspierać w działaniach wojennych. 
Odysseus z kazał ich bez żadnego względu zam or
dować. Po takim  postępku ogłoszony został za 
zdrayce oyczyzny i rzucono na mego klątwę. U - 
dał s ię ”on potem do C hurszyda  B a szy ,  i sta ł się 
m u w ” teraźn ieyszych  jego przedsięwzięciach b a r 
dzo pom ocnym ” *). Podług naynow szych wiado
mości, miał on już , n iewiadom o jakim sposobem, 
życie utracić. — Kolokatroni, chociaż nieco lepszy 
od O dysseusza, zdaje się także żyć w o tw ar tey  
niezgodzie z  jun tą  polityczną. Zanie.chał on ob
lężenia P atras  bez żadney wojenney przyczyny* 
i ”miał naw et odwołać z Albanii swego syna, klo- 
r y  tam  m ałym  korpusem dowodził. D em etryusz  Y- 
p sy la n ti,  k tórego osobisty ch a rak te r  poważają, dla 
braku  ta len tów  woyskowych, wziętość swoję cał
kiem  u trac i ł  M aurocordato , m łody człow iek *
dobrą  głową i w ielką  zdolnością do czynności po
l i ty c z n y c h , ” czy to  że źle zrozum ianey ambicyi, 
czy też dla rzeczyw istego niedostatku zdolny^*1 
wodzów, g ra  także rolę jenerała ,  do czego Zg°'.a 
nie ma zdolności. L iczni jego p rzec iw n icy  o b c 
inają go o dążenie do D y k ta tu ry ,  k tó rą  mu, V° . 
ług “n iek tó rych  doniesień, p a r ty a  jego rzeczy" 
ście przyznać miała. P rzy  tak ich  sprzecznościach 
sprawie pow stańców  mogłoby się poszozęsom cny 
ba ty lko p rzy  nayw yższym  stopniu  meczynnos 
i bezskuteczności środków rząd u  turecŁieS°‘

„ W  ty c h  dniach miało mieysce coroczne
m ianow anie obu Kadiask ierów  }  • ■ ^
Konstantynopolu . H a h l i>ade A r i /B e ,  mianowany 
został Kalliaskierem Romelii, co jest jednymi jn a j r  
w aanieyszych nueysc  W ad m m is tiacy i  ' J

Podczas tegorocznego ta k  gorącego lata 
kazało się morowe pow ietrze w w ie iu  mieysoach 
p ań s tw a  tureckiego. Sama n aw et  stolica i jey^ o- 
ko lice ,  niezupełnie są wolne od tey  klęski. I °  
samo donoszą z S a lo n ik i ; szczególniey jednak ma 
grassować w Albanii. A le x a n d ry a  i A lg ier  do
tk n ię te  są także t ą  plagą.

W  Y S V Y  J O N S K 1 E .
(z Gaz. W a rs  z.) Z a n te , d. a4 lipca. W w jr*  

scy potomkowie A tego , Baszy J a n in y , wyginęli )«** 
to  w łasną śmiercią , jużto przez  m orderstw o, lu» 
też zostali s traceni. W n u k  ty lko  jego Husseirt 
jeszcze żyje, i sulioci t rzy m a ją  go troskliw ie, jako

zakładm^ a t^ e g r e c k i  0ddają dobrowol
nie srebro do m ennicy, a jeden z nich posłał W  
m ułów  obładowanych ty m  kruszcem .

Seray C hurszyda  baszy, oddany został za 
greckich  zakładników, k tó ry ch  Ali basza trzyma* 
uwięz ionych  w  zamku.

*) P o tw ierdza ją  to  i doniesienia z K orfu.

K u rs  wileński na assygnaty od dnia i8  s ie rp i^ ;
rubel s reb rn y  3 rub. 77 kop., czerw ony  ż ł o t y ^
w y  r.  11 kop.' 68, s ta ry  r .  11 kop. 48, im peryał r- 
kop. 60. ______
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DODATEK. DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 100. 1

W ilno dnia 21 Sierpnia Roku 1822 v. s.

Towarzystwo Dobroczynności W ileńskie.
W y d z ia ł  iszy  T o w a rz y s tw a  D obro

czynności W ileńskiego, ze w zględu na  
niedostatek k a s sy , oraz n a  to , żeby do
b roczynn i pomoc dla ć ierp iącey  ludzko
ści nie została p rze rw a n ą ,  poruczy ł P od
skarbiemu T o w arzy s tw a :  i) uczynić o-
dezwę do Szanow nych Członków tegoż 
’T o w arzy s tw a , k tó rzy  zap isaney  przez

Roku 1822 lipca 2g  dnia W o ź n y  Świadczę 
i i  kopiie tego obwieszczenia z  polecenia W W .  
Andrzeja  Bobrowicza Prez ydenta  Grodzkiego z a -  
wtleyskiego , Bonifacego W i ń c z y  powiatu bra -  
sławskiego i Adam a Zapaśnika powiatu w i 
leńskiego Sędziów Grodzkich,  J W .  Antoniemu 
P to z o r o w i  Wojewodz .  witebskiemu i kawalerowi , 
Hipolitowi W o ł k o w i  b. Prezesowi  Granicznemu  
appelacyyhemU wileńskiemu , Maurycemu P r o z o -  
rowi General, woysk po lski ch ,  Michałowi  T y 
szkiewiczowi  Pułkownikowi  woysk polskich i  ka
walerowi , Józefowi  Łopaciński tmu R o tm is t r zo w i

siebie coroczriey oh a ry  jeszćże do kassy
nie wnieśli, a ie b y  to  uskutecznić  raczy- d<t! w i . r , r c i , l„m.

2 )  żądać także , od kogo należy, aze- i  p r t u nii
by z a l e g l e  p rocen ta  od k ap ita łó w  T o 
w arzy s tw a  w jak  nay k ró tszy m  czasie 
w niesione zostały.

P o d sk a tb i  Macicy Szulc.

, ,  ' Sąd  Rócdywi żorski.
l .  N a  skutek dekretu łlerriissyynego Z ie m .  

Oszmiań. Sąd T axa torsko -E xdyw izorsk i  z  n izey  
Wyrażonych Osób złożony po uprzedzonym  pierwszo- 
zjazdową m dnia  2 m oja roku teraźn ie jszego  1822 
Zapadłym wyroku, powtórnie do m ają tku  P roń iun  
y  Pcie Oszm idńskim  sytuowanego, dziedzictwa W .  
Stanisława Łokuciewskiego b. Sędziego Gran. Oszm.  
Należnego , w dniu  16 idącego miesiąca augusta  
przybywszy , za ją ł  się rozbiorem pretensyow kredy-  
tors kich 1 Całkowitą sprawę od da ty  z jazdu  w p r z e 
ciągu trzech tygodn i  wziąść w namowę ądecydo- 
Wał: a przeto o takow ym  sw ym  postanowieniu w szy
stkich Sędziego Łokuciewskiego wierzycieli i same
go debitora jako  dopiero nieobecnego , p rzez  t r z y 
krotną n in ieyszą  aw izacyą  z a w i a d a m i a i  ze w r a 
zie niestanności którego z kredytorów am issyą  
wskaże, ostrzega. JJatt roku  1822 m co augusta  16 
dnia.

Jó ze f  B u k a ty  Sędzia Z ie m sk i  P tu  Oszmiań.  
E x d y w iz .  P r  czy  d. Jakób Jankowski Sędzia G rodz
ki P tu  O szm iań  Ł x d y w .  P isarz  Grodzki Oszmiań.  
K azim ierz  G r y f f  Swieboda.

R eg e n t  Piotr Stankiewicz.

Z a

O b w i e s z c z e n i e .
1. A n d n r y  Bobrowicz  P r e z y d e n t  Grodzki  

w i l e y t k i ,  B o n f a t y  Wińcza powiatu brasław-  
skiego i Adam Zapaśnik powiatu wileńskiego 
Kędziowie Grodzcy .

O tnnymujem y t ym  naszym obwies i czym l i -  
*ub!ki , Antoniemu P r e t o r o w i  R  ojew. W i -  

K o r Z  \ k7r1; Z Wh  ° : aX. Hipol i towi
nemu wileńskiemu
rai .  w o j ,*  p o l . u a ,  M ichałowi  T y . t U . w i  
crow,  I M o w m M i  woy,k,eh k U h  ,
w: .  Jo z,f a m  Ł,paań,k„maR o t m i a n o m
I t r y ,  poltkiey, t u i z w i  

debitorom 1 pretensoreni J W .  P r o z o r a '  i i  H * 
z łożenia  Sądu ex d y  v i z o r skiego na skutek r e m i
s y  1 rezolucyow Sądu Głównego wileńskiego ono  
departamentu celem h 8

rzęsowi granicznemu appelacyy -  
Maurycemu P t o z o r o w i  Gene-

nsatysfakcyonowania k r * d v  
torow J W .  Antoniego Pro zo ra  do majątku M a -  ° U d* ł’Un,versl16- 
tury s te k  w powiecie wileńskim położonego" za  
« f « j r  niedziele od d a t y  m m e y s z e y ;  to j es t  dnia  
aó sierpnia tego 1822 roku z j edz icmy,  w  jako
b y m  terminie aby  s trony ze  wszelką gotowością
przys t ępowały ,  p o d  warunkiem amissyi , zas tr ze
gam y.  J *

pretensorom w majątku M a z u r y s z -  
kach w powiecie wileńskim, podałem i o terminie  
z ja zd u  Sądu Exdyw izorsk iego  oznaymiłem.  

Wincenty  K oreyw a  W o ź n y  powiatu W ileń  
Roku 18 22 miesiąca sierpnia 10 dnia. P rzed  

aktami grodzk i tmi  powiatu wileńskiego obecnie 
s tanąwszy  W o ź n y  w  g ó r z e  w yra żo n y  t ę re l l a cy ą  
podanego obwieszczenia zeznał .

Pr z y ją ł em  Grodzki  powiatu wi leńskiego  
Regen t  Kazimierz  Dauksza.

Roku 1822 miesiąca sierpnia 18 dnia R e -  
dakeya może umieścić do Gazet  Kuryera  L i t e w 
skiego , poświadczam: Michał S a w c k i  P r e z y d e n t  
Ziemski Powiatu Wil-ńskiego.

— i* C g B .S SIi3 iB g3ffiS  "  aT*T~pSai.i~i, D i l̂ —

ZJ wi a d o ń 1 i  e n i e.
3 P. de NeVe, mający pozwolenie dawać knrs 

języka 1 literatury francuzkiey, pod zwierzchno
ścią Cesarskiego Uniwersytetu wileńskiego, dnia 1 
września 1822 roku , otworzy zakład dla młodzi, 
mającey W nim brać swe nauki.

Młodzieńcy chodzić będą na lekcye do Gimna- 
zyum lub do Uniwersytetu,

Będą mieli kurs prywatny języka francuzkie- 
go, obeymujący: 1) Grammatykę z rozbiorem rozu
mowanym; 2) W yrazy jednoznaczne i jednobrzmią
ce i cokolwiek do pisowni należy; 3) W yrazy blis
koznaczne, i cokolwiek należy do czystości 1 ścisło
ści mowy; 4) Iloczas i wymawianie czyli pronuneya- 
cya; 5) W ykład Postaci; 6) Czytanie klassykowr
irancuzkich.

Będą mieli także lekcyą języka niemieckiego, 
języ  ka angielskiego, rysunków, tańców 1 fechtow .

Od kawalerów, chodzących na lekcye do Gi- 
mnazyum, płaci się za mieszkanie, stół, lekcye pry
watne, korrepetycyą 1 t.. d. czterysta  rubli sre
brem na rok szkolny. Co do kawalerów, do Uni
wersytetu na lekcye uczęszczać mających, robi 
się układ osobny.

Życzący w tym  zakładzie kawalerów umie
szczać, zechcą uczynić odezw ę przed dniem iszym  
w rześnia 1822, do P. de Neve mieszkającego w W i l 
nie w domu Kulikowskiey na rogu ulicy Sawicz  
N . dc,.

M. de N eve, autorise a donner un Cours de 
Langue et de Litterature franęaise, ouvrira le ter  
septembre 1822, sous les auspices de l’Universite 
Imperiale de Vilna, un ćtabbssement pour les jeu- 
nes gens qui y lont leur cours d’etudes.

Les jeunes gens suivront le cours du Gymnase

lis  łeront un cours prive de langue franęaise 
qui comprendra: 1 1’analyse raisonnee de la Gram- 
maire; 2 les Ilomonymes et tout ce qui a rapport  
ń 1’orthographe; 3 les Synonymes et tout ce qui 
a rapport a la purete et a la precision duiangage;  
4 la Prosodie et tout ce qui a rapport a la pro
nunciation; 5 l’explication des Tropes; 6 La lecture  
des classique frapęais.



lis auront aussi des leęons privees de langue 
allemanrle; de laugue anglaise; de dessin, de danse 
et d’escrime.

Pour Ies jeunes gens qui suivront le cours 
du Gymnase , ie pension, y  compris Te Jogemeńt, 
Ja nourriture , les leęons privees, les repetiteurs 
etc. est de .quatre  cents roubles argent pour Pan- 
nee scolaire

ił sera pris des arrangemens, a part, pour 
les jcunes gens qui suivront le cours de PUniversite.

Les parens, qui desireraient y  placer leurs 
jeunes gens, sont pries de s’adresser, a tems, ń 
M. de Neve, maison Kulikowski au coin de la rue 
Sawicz Ń. 4g a Vilna.

Sąd Exdywizorski.
3 . Sąd Taxatorsko E xdyw izorsk i remisSq 

ziemstwa osimiańskiego dnia  5 czerwca  1822 roku 
j ias ta łą , dla domierzenia satysfakcyi kredytorom i 
pretensorom IV. Ignacego C z y ia  byłego Sędziego 
Ziemskiego oszmiańskisgo przeznaczony, w termi
nie tą i  remissą przepisanym  do majętności Stymuri 
w oszmiańskim powiecie le iącey  dnia  i 3 teraźniey-  
azego miesiąca lipca zjechawszy, po załojwieruu  
wszystkich kwesty/o w przez  strony Znaszanych u czy 
nić komportacyą do spraw y konkursowej posługu
jących  dokumentów kredytorom 1 debitor om IV. C zy
i a  do kancelaryi z iem skiej oszmiańskiey w dniu 

sierpnia idącego roku na czterotygodniową per-  
systcncyą zalecił, i termin powtórny zjazdu E x d y -  
wizorskiego Sądu dzień  16 października t raźniey-  
szrgo  18*22 roku przezn aczy ł,  na którym terminie 
aby wszyscy wierzyciele i debitorowie IV. C zy ia  
w  Sądzie E xdyw izorsk im  stawali i swoje objaśnie
nia lub dopominek do rnassy uczynili, zastrzegł; i  
ze na kredytorach amissya, a na debitorach m ia 
nowicie na IV. M icha’e IVilpistewskim Komorniku 
lepelskirn i IV. Antonim Snadzkirn do massy za w i
niających pod ich niestanność należność zasądzoną  
zostanie zadeterminował, o czem aby strony inte
resowane wiedzia ły  niniejsza  awizacya w Gazecie 

' K u r y  era Litewskiego zamieszcza się. D a t  roku 
3822 lipca i 5 dnia. Franciszek Paszkiewicz Sędzia 
Ziemski Powiatu Osimiańskiego E xdyw izor.  Jan 
Szczepanowicz P isarz Ziemski Powiatu Oszmiań- 
skiego E xdyw izor .  Alfons H ituński Grodu Osz- 
m lińskiego Prezes E x dyw izor .  Józef piątrow  es  
Ziem ski Oszrniański 1 Sądu E x d y  wizorskiego Begegit.

3 . Od L itewsko-W ileńskiego Rządu ogłasza 
s i ę ,  że będący w mieście W ilnie z r u j n o w a n y  
.murowany dom, oceniony 5 5 1 rob. 17 kop ass., 
należący do byłego Kommissyomera Bmey kłassy 
Emeliana Lebiediewa, naznaczony na przedaz z 
publicznych targów, na dopełnienie hczącey  się 
pa  nim m i.skiey 1 Skarbnwey nicdoimki, również  
do uzyskania za nieakuratnego p o d r a d c z y k a  Zeł- 
kina podług rezolucji Rządzącego Senatu na 
przedstawienie tego Rządu, w tey rzeczy nade
słanego; a zatem zyczący mieć udział w  targach  
i kupie ten dom, a również sam właściciel jego 
jKommisiomer Lptiiedje w , niewiadoino gdzie się 
znavdujacy, zechcą jawić się do tego Rządu na 
term iu y; iszy  12, 2gi i 4go 7bra teraźniejszego  
roku, a 5ci i ostateczny w e  5 miesiące od en.a 
wydrukowania, które późniey nastąpi w Sawkt- 
Retcrsburskich albo Moskiewskich g u m a c h .  Duia 
8 augusta 18221'. Assessor Nowicki.

Sekretarz W ierzbicki.
Stolonaczalmk Kowalcnko.

kredytorowie i pretensorowie W .  Aloizego W) 
sockiego Porucznika z dowodami onyc.h d&pf 
minki probującemi do Sądu ninieyszego Exdyrf! 
żorskiego pod upadkierp ich pretensyow przycltf 
dzili, awizacyą do gazety Kur. Lit. ku trzykr* 
tnemu w oney umieszczeniu podać postanaoi3 
Działo się na sessyi sądowey w SuchorzebszcJjj 
źuie. Ignacy Ilaciski Ziem. ptu Nowogródzki??1 
Sędzia 1 Exdywizor. Hieronim Czarkowski * 
Sędzia Ptu Mowogr. Exdyw. Nikodem Kiersnoff 
ski Pisarz Ziem. Ptu Nowogr. Exdyw. Stai,r 
sław Cydzik Ziem. Nowogr. 1 Exdyw izerski 81' 
§C1QŁ' 1 ■

r. 3 . N U  e j  podp isany  z  polecenia szlachecki 
Opieki Białostockiego i Sokolskiego powiatów .  ̂
wieszcza: iż  w Obwodzie i powiecie Białostocki 
W folw arku  Juchnowcu odbywać się będzie pocztf  
s zy  z dniem  27 bieżącego miesiąca augusta f  
f  liczna L icy tącya  w sze lk ie j  pozostałości po 
łyrn Franciszku Orsettim mianowicie s k ła f i ją f t  
się z  koni, b yd ła , owiec, sprzętów g o sp o d a r sk i  
meblów, i kosztownej biblioteki dz ie ł  w rólnjjchf' 
Zykach, ppwiększey części kompletnych. N a  . 
io  L ic y ta c ją  chęć’*’mających kupna Wzywa s'j 
D nia  6 augusta  1822 B iałystok. F. Szczygif"  , 
A d w ,  6. Gł. B ia ł.  Opiekun Sukcessorki po, i .  
Franciszku Orsettim.

E  x  d y  w i z y  a.
5 . Roku 1822 mca sierpnia 2 dnia Sąd Ta-  

xatorsko-exdywizcrski dekretem Remissyinvm Są
du Ziem. ptu Nowogródzkiego na m atyslakcyo-  
now am e wierzycieli 1 pretensorow W .  Aloizego 
W ysock iego  Porucznika b. woysk polskich prze
inaczony, 1 w majętności Suchorz< bszczyzme w 
ptcie Nowogródzkim polożancy reassutnowany, 
za ła tw iw szy  czynnościc pierwszemu zjazdowi wła  
ś cu se ,  na pow tórny termin ku ostateczncy roz
prawie dzień 12 septembra roku idącego 1822 
przeznaczył, w jakowym terminie iżby w szyscy

Cena produktów na rynkach 
wileńskich.

Niepołoźone liczby żnaczą, 
ze tych produktów nie 

było.
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Zyta suchego - - - -
— surowego - -  -  - 

Pszenicy ożitney - - -
   jarcy -  - -  -

IJączmienia - - -  -  -
Owsa - - - - - - -
Gryki - - - - - - -
Grochu - - - - - -
lUobil
Siemienia lnianego -  - -

— — konopnego - - 
Krup jęczmiennych - -

—> owsianych - -  -•
— gryczanych -  , -  

Loju wołowego surowego
    __ topionego

Miodu przaśn. z woskiem  
W osku topionego mebiclon. 
Świec woskowych białych  

_   -  - - żóltyęh
— łojowych przywoźnych  
_      .— tu robionych

W łókna towarńego- lnu 
      — pieńki

Siana murożnego - - - 
_  błotnego - -  -  -

Paska masła (i garcowa - 
Soli kuchen becz. gar. lit. 43 
1’iWa krajów, becz. a o garc.

Ptastwa

Dni ł . , ,  «
SierpieV

l “ i ą t e k 
d n ia  iS

assf* dj
o’n a l - 1!

dubeltowego

o’ u.

po parze indyków  
_  —  l* ir  -
—  —  gęsi -
_  —  kaczek

[Chleba razowego funt 1
1  pytlowego przedn.
Mięsa Junt 1 - -  - -
[Wódki garniec - -  * -
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